
P r e n u m e r a t a  w miej scu :  r oczn i e  z ł .  
4 0 ;  kwar t a ln ie  z ł .  12 ;  —  m i e s i ę ­
cznie  z ł .  5 ;  Nr .  po j ed ync z y  gr .  10. 77

P r e n u m e r a t a  na p r o w in c j i ,  z op ła t ą  pocztową 
z ł .  20.k w r t a l  n i r . —  O p ł a t a  za in ser c j ę  obwie­
szczeń  po g r .  10 od wiersza ma jącego  l i t e r  50.

w  Warszawie dnia 20 Marca 1831 roku w  Niedziele.

—  Z  dniem  1 kwietnia 1 8 3 1  r . , zaczyna się prenum erata zw yczajna na Gazetę Polską. Prenu- 
meratorowie a mianowicie mieszkający na prow incji lub za  granicą, zechcą wcześnie zapisać, aże­
by opóźnienia nie doznali.

I I z e c z y  k r aj o w e .
J e n e r a ł  g u b e r n a t o r  m ia s ta  s to łecznego  f f  cirszcttcy.

Zawiadamiam oficerów wsze lk i ego  s t opnia  , o t r z y m u j ą ,  
cych bi lety na kwa te ry  w Warszawie ,  że pop rzes t awać  win- 
ni  na t ym lokalu,  j ak i  im włas'ciciele domów,  w s k u t k u  ta-  
kow ych  biletów kommis sj i  k ( t a t e rn i cze j  , na m i e szkan i e  
oddadzą .  Czas obecny  nie j e s t  czasem p o k o j u ,  ażeby wy .  
goda na p ie rwszym miana by ł a  wzg lędz i e ,  a j ak  z j ednej  
s t r o n y ,  obywate le  dość  l i cznych of iar  dla dobra  k r a j u  nie 
s zczędząc  , z a s ługu j ą  na p r zyn i e s i en i e  im ulgi w ponoszę -  
m u  ciężarów k w a t e r u n k o w y c h ,  t ak  i  d r u g i e j ,  w y r o z u ­
m ia ł e  i ł a g o d n e  pos t ępowanie  w o j s k ow y ch ,  sk ło n i  z ape ­
wne  tychże  obywatel i  do zadosyć u cz y n i e n i a ,  i l e  możność  
dozwala ,  dogodności  i ży cze n i om  ob rońców o jczyzny .  —  
W Wai sza wie dnia  19 marca  1831 r .  —  J e n e r a ł  piechoty 
J,  h r .  K r u k o w ie c k i .

Zdanie, s p r a n y  z czyn n o śc i  d y r e k c j i  g łó w n e j  to w a r z y ­
s tw a  k red y to w e g o  z iem skiego , o d  20  l ip c a  1830  r. do 
d .  20 s tyczn ia  1831 r .  (D ok o ń c z e n i e . )

S z ó s t a  pozycja cred i t  obe jmu je  awansowane  p r zez  
sk a rb  su inmy  na p ie rwsze  zawiązanie  się t ow arzys twa ,  na 
wys tawien i e  l i s tów za s t awnych  i wyda tk i  adm in i s t r a c y j ne ,  
o i le w p ły wy  art .  29 i 30 prawa s e jmowego  p r zeznaczone ,  
na nic nic wys t a r czy ły  w kwocie  z ł t .  1 , 960 ,759 .

T e m u  d ługowi  odpowiadaj ą  w k o lu m n ie  debet',  p o z y ­
cja 4ta w sum m ie  z ł t .  1,172,989 gr.  10; pozycja  5ta w s u m ­
mi e  z ł t .  217,299 gr.  2 3 ;  oraz w zal egłośc i  na dob rach  i r e ­
ma nen tów  w kassach  dy re k c j i  s zczegó łowych  zna jdu jących  
*ię, kwota z ł t .  510,469  g r .  27  ; lecz z t ego jes zcze t r zeba  
s t r ą c i c  su m m ę  z ł t .  10,6-14 g,.. g  ( na kosz t a  wys tawieni a  li­
stów z a s t a w n y c h ,  na pożyczkę  s k a r b o w ą ,  za de l egac j e  do 
d ó b r  ska rbowych ,  do da t ek  do wydatków a d m i n i s t r a c y j ny ch  
w tein pó ł ro czu  p o n i e s io ny ch ,  wyżćj  wykazaną.

W s i ó d m e j  pozycji  k o lu m n y  c r e d i t , po ło żon e  są za- 
s t ąp ione  p r z ez  d y r ek c j ę  g łówną  za p r z ys t ę pu j ą c yc h  w p i er -  
wszem pó ł roczu  1830 r .  do t owarzys twa  w ł a ś c i c i e l i ,  p ro .  
cen ta  amo r tyzacy jne  w s um mi e  z ł t .  8 35 ,7 4 5  gr .  6.  Po zy ­
cja ta dalszą ma jąc ł ą czność  z p o bo re m  r a t ,  ściąga się do

p o z y c j i  7 d e b e t , k t ó r a  p r z e d s t a w i a  n a l e ż n o ś ć  t e g o  p r o c e n ­
t u po  s t r a c e n i u  j uż  d w ó c h  r a t  do  p o b o r u  p r z y p a d a j ą c y c h ,  
w s u m m i e  z ł t .  1 , 65 1 , 3 55  g r .  1.

W  k o ń c u  ó s in a p o z y c j a  b i l l a n s u  k o l u m n y  c r e d i t , 
p r z e d s t a w i a  d e p o z y t a  z m o c y  a r t y k u ł ó w  6 7  i 6 8  p r a w a  s e j ­
m o w e g o  do b a n k u  p r z e n i e s i o n e ,  o r a z  d e p o z y t a  w d y r e k c j i  
g ł ó w n e j  b ę d ą c e  , k t ó r e  to s u m m y  w d o ł ą c z o n y m  a n n c x i e  
w y s z c z e g ó l n i o n e ,  m i e s z c z ą  s i ę  r ó w n i e  w p o z y c j i  d z i e w i ą t e j  
d e b e t , t a k o ż  a n n e x e i n  o b j a ś n i o n e j  i o b e j m u j ą c e j :

W  gotow iźnie. IV list. aast. IV lev paw.
a) w kassie dyr.  glówli.  zl t .  .810,3*6 gr. 13 — 4,935,3011— 3-476,610
b) w ba nku  Polskim „  1,962,347 „  8 — 6,013,500 — 719,492

w  ogóle . . zl t . '2,o«2,723gr.21 — 10,948,800 — 4,196,1112
K o ń c z ą c  n i n i e j s z e  s p r a w o z d a n i e ,  w i n n a  d y r e k c j a  g ł ó ­

w n a  o d d a ć  s p r a w i e d l i w o ś ć  w s z y s t k i m  d y r e k c j o m  S z c z e g ó ł o ­
w y m  , iż  t e  p o s t ę p u j  jc z c i ą g ł ą  g o r l i w o ś c i ą ,  s z l a c h e t n i e  
o d p o w i a d a j ą  z a u f a n i u  ws p ó ł t o w a r z y s z o n y c h , k t ó r z y  i ch 
p o w o ł a l i .

T e n  j e s t  o b r a z  d z i a ł a ń  d y r e k c j i  g ł ó w n e j  w u p ł y n i o n e m  
dz ie wi ą t e rn  p ó ł r o c z u .  P r z e d s t a w i a j ą c  go po d wa s z  r o z b i ó r  
s z a n o w n e  k o m i t e t y ,  o c z e k i w a ć  b ę d e i e  d y r e k c j a  g ł ó w n a  
o b j a ś n i e n i a ,  o i le  w y p e ł n i a j ą c  p o w i n n o ś ć  s w o j ą ,  p r z y c z y ­
n i ł a  s i ę  do  p o m y ś l n o ś c i  t ej  i n s t y t u c j i  , a r a z e m  i do  d o b r a  
p o w s z e c h n e g o .  w W a r s z a w i e  d n i a  1 l u t e g o  1831 r.  —  
S e n a t o r  wo j e w o d a  , p r e z e s ,  M ią c .zyń sk i .  P i s a r z  d y r e k c j i  
g ł ó w n e j  , D re w n o w sk i .

—  O głoszenie  s p a d k u .  Po z m a r ły m  Marcin ie  K ą s in o w .  
skim w dn iu  22  kwie tn i a  18 29  r. , otworzonem jes t  pos t ę -  
j iowanie s p a d k o w e ,  o k tó r e in  donosząc  podp is any  r e j e n t ,  
zawiadomi.! : iż do p r z e n i e s i e n i a  na iniie c zy je  w y p a d n i e ,
t y t u ł u  własności  sum my 6 ,000  z ło tp.  z p rowiz j ą  , na d Q. 
b rach  Grabówka  z przy ległośc i ą Wolnica,  w powiec i e  S i e ­
r ad zk i m  p o ł o ż o n y c h ,  w dziale IV, pęd  Nr .  4 ,  d l a  z m a r ł e ­
go spadkodawcy  hypołccj jnie * -b e / p i ec z on e j  , t e r m i n  s ze ­
śc iomies i ęczny , na dzień 25 kwie tn i a  1831 r . , w ka nc c l -  
l a r j i  z i emiańsk i e j  wojp"ód? twa  K a l i s k i e g o ,  wy zn acz o ny m 
zost a ł .  —  Kal isz  dni* 2o p a ź d z i e rn ik a  1830  r „ —  R e je n t  
knncc l l ar j i  z i emiański e j  województwa Ka l i sk i ego  , F r a n c i ­
szek  Now osie lsk i .
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Ogłoszenie spadku. P o  z m a r ł y m  n i e l e tn i m  Marc ini e  
• G r a b o w s k i m ,  o t w orz y ł o  się pos t ępowanie  s p a d k o w e ,  o 

k t ó r e in  donosząc po dp i s any  r e j e n t ,  zawiadomią  n in i e j s zem:  
iż do p r z en i e s i e n i a  na im ię  czyje  w ypa dn i e  części  z m a r ł e ­
m u  należącej  i pochodzące j  z w iększych  s um m,  r e spec t i ve :  
1 ,221  z ło ty ch  Re ńs k i ch  i 2 , 00 0  z ło tych  R eńsk i ch  w p ap i e ­
r ach  Wie de ńsk i ch  zap ł acónemi  być  ma ją cy ch ,  na posessj i  
m ie j sk i e j  w Kal i szu pad  Nr .  10 położonej",  w dziale IV pod 
Nr-ami 2 i 3 hypo t e ko wa ny ch ,  t e r m i n  sześc iomie s i ęczny na 
dz ień 1 fi maja 1 S.j i roku w kance l l a r j i  z i emiańsk ie j  woje­
wództwa t ut e js zego  , wyznaczony zos t ał .  —  Kal isz  dnia  15 
l i s t opada I SoO r.  —  R e j e n t  ka nce l l a r j i  z i emiański e j  woje­
wództwa Ka l i sk iego  , F r a n c i s z e k  N ow oĄ U ilshi.,

J e n e r a ł  G u b e r n a t o r  War szawy  objeżdża  często z szta­
b e m  swoim wznies ione ku o b r on i e  stol icy dz i e ł a  forty fi. 
k ac j . ne  zew ną t r z  m i a s t a ,  ba rykad y  w ul icach i ba l e , j e  
z a ło ż on e  nad b r s e g e m  Wis ły .  Zaonegda j  og l ąda ł  zapory 
p r z yg o t ow a ne  do zatarassowania  d rzwi  i ok i en  w domach 
p iy w a t n y cb ,  dla uczyni en i a  ich n iedos tępnemu i usposobienia  
do na j upo rczywsze j  ob ro n y .  Ażeby  j ą  do najwyższego  po ­
sunąć  s topnia  , i c i sną cy  się Hun ,  nachodzców grzebać  
żyw cem  wśród  s t arodawnego  wolnych p o l a k ó w  g r o d u ,  
J e n e r a ł  K ru ko w i - c k i  z a r zą d z i ł  u k ł ad  k i l ko rz ędo w yeh min 
o d p o r n y c h ,  k t ó r e  j uż  „  k i l k un as t u  zak ł ada j ą  miVjscacb. 
VV p rz ygo to wa n i ach  do zaci ęte j  na śmie r ć  "walki ,  udy 
»ponowane  p r z e z  j ene r a ł a  ś ro dk i ,  ten szczególny Cel mają,  
a ż eby  n im j eden  swobód  obrońca  ż y c i e ,  w of ierze po łoży 
stu wrogów l eg ło .  Każda ulica k i lka o t r zy ma  p op rz e c z n i e ’ 
dz i e l ących  miasto na k i lkadzi es i ą t  Współ ś rodkowych r a c y  
sow,  o b ro nn yc h  i niezaw i s lych od s i e b i e ,  t i k ,  iż z d o b y c i e  
j edne j  części  m ia s t a ,  n i e ły lko  n ieos łubi  ob rony  resz.ly , 
l e c z  w sko nce n t row any ch  s i łach i sposobach , do dzielnej  
szfigo usposobi  od po ru .  P r z yg o t ow an e  będą  k o i m n u n ik i -  
c je  d o g o d n e ,  ażeby n i eogran i cza jąc  się w saiuej  obroni .-  
po dcz as  a t t aku n i e p r zy j a c i e l a ,  ciągle n iepoko i ć  go ko rzy -  
s t ne in i  wyci eczkami ,  k tó r e  go do wys tawieni a  s i ł  znacznych ,  
na rozl iczne  zmuszą  pociski .  Pew n i  j e s t e ś m y ,  iż temi  
ś r o d k i  p rowadzona  o b r o n a ,  z podo bną  j ak  w Sarsgoss i e  
zacięłoś  J ą ,  w sku t kac h  z rów na  się 1 ub p r zewyższy  B r u x e | l c ,  
e podaj ąc  imię  Pol aków i Warszawiai i ów po tomnośc i ,  n a ­
uczy d rug i e  n a r o d y , j ak  wolność cen ić  nad ma j ą t e k  i 
/jy c i c#

Wiadomości Zagraniczne.
AUS f R J A .  —  Ś ro dk i  p r z ed s i ę b ra ne  od r z ądu  Aus t r j ack i e -  
go p i z y b i e r a j ą  coraz więcej  pos t ać  wo jenną  , a p r z y n a j ­
mn ie j  p r z e k o n y  w a j ą , że Aust r ja  chce  być gotową do woj.  
n y .  Oprócz  znacznego  pomno żen i a  i s komple towan ia  p u ł ­
ków,  p r z y r z ą d z a j ą  50 lazaretów po lnych ,  z k tó ry ch  tym- 
czasowi# u r zą dz ono  j uż  l iczne w L u b l a ń i e ,  G r a c u ,  Wie-  
1 n 'u , Lync,  R ry n i e  i P r ad ze .  T y m ż e  spos obem  urzą-  

zają także  poczty p o ł o w ą ,  kominissoi  ja ty  żywności  i t .  p.  
e n c i a ł  l  ryu iou t  zos t a ł  odw o łan y  z L om h ar d j i ,  gdzie do .  

u o z Iw °  wojska ob j ą ł  po n im li r .  Radeck i .  S łychać ,  że 
us iJ* wystawi d ru gą  a rn i ję  w Czechach  lub wyższej  Au* 

s t i j i ,  na , loi;l dowództwo oddano będz i e  a revx i ec iu  K a ­
ro lowi .  i s y  Z W i e d n i a  datowane  d.  2 ma r ca ,  donoszą  
że  A u s t r j i  ws t r zyma  sie „d i n t e rwenc j i  we Włoszech .

F R A N C J A .  -  Z  P a ryża  d .  8 m arca. -  T o w a r z y s z  b r o .  
ni K o s c . u s z k .  D ą b r o w s k i e g o  i P o n i a t o w s k i e g o ,  b y ł y  w ó d z  
leg)« P o l s k i e j  N a d d u n a j s k i e j ,  t e n ,  co t ak  c h w a l e b n i e  w . I -  
c z y ł  p o d  M o h c - n l i n d e n , j e n e r a ł  K s r ó l  K n i a z i e w i c z ,  p r z y .

yl ' *  D r e z n a  d o  P a r y ż a ,  P r z y b y l i  t a k ż e  z W a r s z a w y  h r .  
L u d w i k  P l a t e r  , A l b e r t  G r z y m a ł a .  -  S ł a w n e g o  z r e w o .  

l u c j i  I v e a p o b t a n s k i e j  j e n e r a ł a  P e p e ,  p r z y t r z y m a n o  n a r o s k a z  
r z ą d u ,  w c h w i l i ,  g d y  c h c i a ł  w M a r s y l j i  ws ia da ć  na  o k l . , t 
(Minis ter  s p r a w i e d l i w o ś c i  pnn M. - r i lh on  p o d a ł  s i ę  do d y -  
iniss j i ,  n ic  c h cą c  k o n t r a s y g n o w s ć  d y m i s s j i  p r o k u r a t o r a  p a .  
na C o m t e .  N a  j e g o  m i e j s c u  1Iia b y ć  m i n i s t r e m  p a n  R e .  
r c n g e r .

R O S S J A .  —- Z  Petersburga cl. 5 m a rca .  —  N a d z w y c z a j ,  
ny d o d - t e k  do d z i i u n i k a  P e t e r s b u r  g s k i e g o  , „ b e j m u i e  p o d  
d a t ą  w c z o r a j s z ą  co n . s t ę p u j e :

i. C e s a r z  j ,  m.  ć. o t r z y m a ł  d n i a  w c z o r a j s z e g o  o d  
n . c z .  I n i e  d o w o d z ą c e g o  w o j s k i e m  c z y n n e m  , r a p p o r t  z d.  
26  l u t e g o ,  w k t ó r y m  d o n o s i  0 s t r a c i e  z a d  m e j  w o j s k u  b u n ­
t o w n i k ó w  p o d  P r a g ą  i o z a j ę c i u  t e g o  p r z e d m i e ś c i a  W a r -  

p z z e z  w oj s k a  n a s z e  » 
u R a p p o r t  dow odzącego  n a cze ln ie  wojskiem  czyn n e m ,  

J c l d i n a m i a ł k a  hr. Z a b a łk a ń s l i e g o .
P o w i e r z o n e  p r z e z  w.  c.  m .  d o w ó d z t w u  m o j e m u  w o j ­

s k o ,  z a j ę ł o  p o  b i t wi e  d.  7 ( 19 )  l u t e g o  p o z y c j ę  ns  g ł ó w n y m  
t r a k c i e  B r z e s k i m  p r z e d  k a r c z m ą  W y g o d ą , "  p r a w e  s k r z y ,  
d ł o  s t a ł o  p r z e d  K a w ę c z y n e m  n a  w z g ó r z a c h  o s a d z o n y c h  d y ­
wizją  u ł a n ó w  L i t e w s k i c h ;  s k r z y d ł o  l e w o  z n a j d o w a ł o  s i ę  
p r z e d  k a r c z m ą  W a w r  i o p i e r a ł o  o n i e p r z e b y t e  b a g n a .  
Na l e w e m  s k r z y d l e  g ł ó w n e  p o s t e r u n k i  d o t y k a ł y  aż  d o  W i ­
s ł y  p o d  Z a r z a m i  i Z b y t k a m i ;  na  p r a w e m  d o c h o d z i ł y  n a -
’/ i "  ' >f“ , o l c  Z i , , , k o '»»- w  'ć«n s t a n o w i s k a  o c z e -
k i w . ł c m  nai l e jacia  Ż ywn oś c i  i a m u n i c j i ,  p r z e z  co a?. J o  1 2
( 2 1 )  m c  w a ż n e g o  n i e  z a s z ł o ,  w y j ą w s z y  m o c n y  o g i e ń  z b r o ­
ni  r ę c z n e j ,  k t ó r y  w y t r z y m a ć  m u s i a ł  k o r p u s  6 na p r a w e m  
z n a j d u j ą c y  się  s k r z y d l e .  T y m c z a s e m  o d e b r a ł a m  od x i g -  
cia S z a c h o w s k i e g o  r a p p o r t  d a t o w a n y  z  P u ł t u s k a  , w k t o -  
r y a i  mi  d o n o s i ł  że  u i l . j o  s i ę  d o  S e r o c k a ,  z w o j s k i e m  s w o -  
j e m  i z o d d z i a ł e m  j e n e r a ł a  m a j o r a  M a n d e r s t e r n ;  w s z y s t k o  
c z y n i ł o  1 3 b a t a l j o n ó w  p i e c h o t y ,  6  s z w a d r o n ó w  j a z d y ,  
5 6  d z ia ł  i d p u ł k i  k o z a k ó w ,  m i ę d z y  k t ó r y m i  b y ł  t a k ż e  
p u ł k  h e t m a n a  w. x .  n a s t ę p c y  t r o n u .  Z  o b a w y ,  a ż e b y  n i e ­
p r z y j a c i e l  n i e  s p a l i ł  m o s t u  na B u g u  p o d  Z e g r z e m ,  p o s ł a ­
ł e m  j e s z c z e  p r z e d  o d e b r a n i e m  r a p p o r t u  x i ę c i a  S z a c h ó w ,  
s k i f t r o .  n o d  d o w ó d z t w e m  j e n .  m a j o r a  b a r o n a  S a l i e n  , o d -sk i e g o ,  pod dowództwem — , -----— ...... cianen od
d z i a ł  z ł oż on y  z dwóch p u ł k ó w  u ł a n ó w ,  baja l jonu s t r z e l ­
ców i 4  a r m a t ,  a żeby  most ten osadzić.  Na p r z y p a d e k  g d y ­
by t akowy  p rz e z  n i e p r zy j a c i e l ,  zajgty znal aż ł ,  m i a ł  ba r o n  
S . c k e n  po l e ce n i e ,  do wspi er an i a  p r z e d n i e j  s t raży xigcia 
S zachowsk i ego  w odebran iu  mos tu  , a to p r z ez  u d e r z e n i e  
z y u na niepi  zyjaciela.  T y m c za s e m  x iąże  S z a c h o w s k i  
p rzybywszy■ d. 11 ( 2 3 ;  do S e r o c k a ,  p o k o n a ł  s i g ,  że  
ino zna w k i l ku  miejscach p rzebyć  Rug po l od z i e ,  p r z e r c o  

un ownicy byli  znagl eni  odst ąpić  od ob rony  miasta i co- 
l uąc  sig do Mod l ina .  J e n e r a ł  m a j o r  M a n d e r s t e r n  zna l az ł  
mos t  w k i l ku  tylko miejs cach s p a l o n y ,  tak,  żo ma ł e j  po_ 
t r z eb ow a ł  nap rawy  , i nil  bawnie  p r z e sz ł a  po n im a r t y le -  
rja z r e s z t ą  w o j s k a ,  t egoż s amego  d n i a ,  11 (23 )  lu t ego,  
dos t a ła  sig do N iepo rg t a  , gdz i e  oddz i a ł  barona S a k e n  

j . u s k u t e c z m ł  p o ł ąc ze n i e  sig a x ięc i em , Szachov^gkiin.  By -
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ł o  z a m i a r e m  m o i m  d a ć  w y p o c z ą ć  k o r p u s o w i  j e n e r a ł a  x i ę -  
c i a  S / a c h o w s k i e g o  p r z e z  d z i e ń  1 2  ( 2 1 )  l u t e g o  ; a l e  w y .  
s ł a n y  d o  n i e g o  j e d e n  z « d j u t a n t ó w  m o i c h  , z n a l a z ł  g o  j u z  
p o s t ę p u j ą c e g o  u *  B i a ł o ł ę k ę  d a w n y m  t r a k t e m  ; t o  p o r u s z ę *  
n i e  x i ę c i a  S / - a c h o w s k i c g °  ,  s k ł o n i ł o  b u n t o w n i k ó w  d o  n a -  
t a r c i a ,  a l e  i c h  o d p a r ł ;  m n i e m a j ą c  o n i  ,  i ż  w N i e p o r ę c i e  z n a j  
d ą  t y l k o  o d d z i a ł  j e n .  b a r o n a  S « k e n a ,  u d e r z y l i  n a '  n i e g o  
*► 6  b a t . i l j o n ó w  p i e c h o t y ,  Z  3  p u ł k a m i  j a z d y  r e g u l a r n e j  ,  i 
z  8  d z i a ł a m i .  P r z y  t e r n  p i e r w s z e o i  s p o t k a n i u  z b u n t o w n i ­
k a m i  ,  w y n u r z y l i  g ł o ś n o  g r e n a d j e r o w i e  n a s i  ,  r a d o ś ć  s w o -  
j ę ,  i i  s i ę z n i m i  m i e r z y ć  b ę d ą ,  u d e r z y l i  n a  n i c h  n a t a r c z y ­
w i e  i n i e m a l  b a g n e t e m  t y l k o  z m u s i l i  d o  u c i e c z k i  n a  w s z y -  
s t k i c h  p u n k t a c h ,  b e z w z g l ę d n i e  n a  p r z e s z k o d y ,  i a k i c h  w 
p r z e p r a w i e  p r z e z  w ą w o z y  d o z n a w a ć  i m  p r z y c h o d z i ł o .  ( I )  
T y m t o  s p o s o b e m  g n a n o  i c h  a ż  z a  B i a ł o ł ę k ę ,  g d z i e  z a t r z y m a ł  
s i ę  k o r p u s  j e n .  x .  S z a c h ó w  s k i e g o ,  d l a  b i w a k ó w  a n i a .  P o n i e w a ż  
t o  n i e s p o d z i a n e  i z a w c z e ś n e  p o r u s z e n i e  r z e c z o n e g o  k o r p u s u  
n a  B i a ł o ł ę k ę  ,  n i e  w c h o d z i ł o  d o  p l a n u  m o j e g o  , b o  d o p i e r o  
d .  1 3  ( 3 5 )  w p o ł ą c z e n i u  z 3 i m  k o r p u s e m  r e z e r w o w y  m  j a *  
z d y  ,  k t ó r y  n a  t e n  c o l  p r z e z n a c z y ł e m  , n a s t ą p i ć  b y ł o  p o  
w i n n o ,  p r z y g o t o w a ł e m  s i ę  w i ę c  d o  w y d a n i *  b i t w y  n a  d n i u  
1 3  ( 2 5 )  ,  Z o b a w y ,  a ż e b y  n i e  u d e r z o n o  p r z c m a g a j ą e ą  s i ł ą  
n ą  k o r p u s  x i ę c i a  - S / . a c h o w s k i e g o ,  ^ p i z e d  p o ł ą c z e n i e m  s i ę  
j e g o  z 3  k o r p u s e m  r e z e r w o w y m  j a z d y .  W  s a m e j  r z e c z y ,  
j u ż  o g o d z i n i e  8 z r a n a  d a ł o  s i ę  s ł y s z e ć  s t r z e l a n i e  o d  s t r o ­
n y  B i a ł o ł ę k i ,  k t ó r e  s t a w a ł o  s i ę  c o r a z  m o c n i e j s z e m .  W y  
d a ł c i n  r p s k a z  c a ł e m u  w o j s k u  m o j e m u ,  a ż e b y  b y ł o  g o t o w e  
J o  w a l k i .  P o c z y n i w s z y  o g ó l n e  r o s p o r z ą d z e n i a  m o j  e  ,  z l e ­
c i ł e m  k o r p u s o w i  h r .  P a h l e n a  ,  t w o r z ą c e m u  l e w e  s k r z y d ł o  

a r m j i ,  a ż e b y  z p i e r w s z ą  d y w i z j ą  s t r z e g ł  d r o g i  b i t ć j  ( c h a u s s e e )  
a  p o s t ą p i w s z y  s w e i n  s k r z y d ł e m  d o  K a w ę c z y n * ,  r o z p o c z ą ł  
g ł ó w n y  a t t a k  ł ą c z n i e  z c a ł ą  l i f t j ą  b o j o w ą  z 4  d y w i z j i  p i e ­
c h o t y  z ł o ż o n ą .  D r u g a  g r e n a d j e r s k a  d y w i z j a ,  t r z e c i  r e .  
z e r w o w y  k o r p u s  j a z d y  i o d d z i a ł  g w a r d j i ,  t w o r z y ł y  w t v -  
J e  z a  ś r o d k i e m  a r m j i ,  m o j ą  r e z e r w ę .  N a  b u n t o w n i k ó w ,  
k t ó r z y  z a j ę l i  l i c z n ą  p i e c h o t ą  , l a s  p r z e d  ś r o d k i e m  n a s z e j  
l i n j i  p o ł o ż o n y ,  u d e r z y ł *  d r u g a  b r y g a d y  2 4 e j  d y w i z j i ,  w s p a r ­
t a  n a  s k r z y d ł a c h  p r z e z  i n n e  b r y g a d y .  W s z c z ę ł a  s i ę  z a ­
c i ę t a  w a l k a  , l a k ,  ź.e ś c i ą g a n e  z k o l e i  p o s i ł k i ,  s p r o w a d z i ­
ł y  c a ł ą  2 4 l ą  d y w i z j ę  n a  p o l e  b i t w y .  B u n t o w n i c y  c z y n i l i  
w s z y s t k o  c o  w m o c y  i c h  b y ł o  d l a  u t r z y m a n i a  l a s u  , i u ż y .  
l i  k u  t e m u  b a r d z o  w i e l k ą  c z ę s c  s w o j e j  p i e c h o t y ,  p r z e z c o  
i j t r z e c i a  b r y g a d a  2 5 e j  d y w i z j i  d o  b o j u  w p r o w a d z o n ą  b y ć  
m u s i a ł a .  T y m c z a s e m  s z e f  s z t a b u  j e n e r a l n e g o  a r m j i ,  j e ­
n e r a ł  a d j u t a n t  h r .  T o l l ,  w z m o c n i ł  n a s z e  p r a w e  s k r z y d ł o  
b a l c r j ą  p u ł k o w n i k a  H e n  t i e ,  a n a  l e w e m  ,  r o s p o c z ą ł  j c n e -  
r a l i i y  k w a t e r m i s t r z  w o j s k a ,  j e n e r a ł  N e i d h a r d t ,  z  p u ł k a m i  
B i a ł o s t o c k i m  , N o w o - I n g e n n a n d l a n d z k i n i  i x i ę c i a  K u t u / . o -  
t v a - S m o l c n s k i e g o ,  o b e j ś c i e  s a m e g o  k o ń c a  l a s u  ; g d y  s i ę  
t a m  z b l i z y ł ,  p r z y w i t a l i  g o  o g n i e m  k a r t a c z o w y m  b u n t o ­
w n i c y ,  k t ó r z y  n i e b a w n i e  p „  l s z  t r z e c i  n a  l a s  u d e r z y l i ,  
' p r z e z c o  n a s z .  s i o d c k  z  2 4  d y w i z j i  z ł o ż o n y  b y ł  d o  c o f n i ę ­
c i a  s i ę  p r z y m u s z o n y .  l a k  t e d y  l a s  t e n  b y ł  t r z y k r o ć  b r a n y  i 
o d b i e r a n y ,  d o p ó k i  w  c e l u  w z m o c n i e n i a  ś r o d k a ,  n i e  w y  
s ł a ł e m  r e z e r w y  z  d w ó a h  b r y g a d ,  d r u g i e j  g r e n a d j e i  s k i e j  
d j w i z j i .  Z a  p o m o c ą  t e g o  w z m o c n i e n i a ,  w y p a r o w a n o  n i e -

t l )  W  o r y g i n a l e  N i e m i e c k i m  p o w i e d z i a n o  D e f i l e e n ,  c o  z n a -  
c z y  W ą w o z y .  N i e w i a d o m o  j e d n a k  co  r z e e z y w i ś c i e  r o z u m i e ć  p r z e z -  
t o  c h c i a n o , "  bo  w  c a ł e j  t e j  a  n a w e t  i w  p r z y l e g ł y c h  o k o l i c a c h ,  n i e  
m a s z  n i g d z i e  w ą w o z ó w ' .

p r z y j a c i e l a  z  l a s u  z w i e l k ą  j e g o  s t r a t ą .  P o n i e w a ż  o d  c h w i *
li z a c z ę c i a  b i t w y ,  b y ł o  ż y c z e n i e m  t n o j ć i n  o t w o r z y ć  b e z p o *  
ś r e d n i  z w i ą z e k  z. k o r p u s e m  x i ę c i a  S z a c h o w s k i e g o ,  r o s k a *  
z a ł e m  w i ę c  g r e n a d j e r s k i e j  b r y g a d z i e  L i t e w s k i e j  ,  W s p a r t e j  
p r z . c z  b r y g a d ę  d y w i z j i  u ł a n ó w  L i t e w s k i c h ,  a ż i b y  p o s z ł a  
k u  n i e m u  i p o ł ą c z y ć  s i ę  /, n i m  s t a r a ł a .  J e n e r a ł  m a j o r  
M u r a w i c f f  m i a ł  s ł u ż y ć  z. b r y g a d ą  g r e o ą d j e r ó w  L i t e w s k i c h  
d o  k o m m u n i k a c j i  t e g o  p o r u s z e n i a  ; i e c z  ż e b y  g o  a ż  d o  
p r z y b y c i a  x i ę c i a  S z a c h o w s k i e g o  w n i e c z y n u o ś c i  n i e  z o s t a ­
w i a ć  , d a ł e m  m u  r o s k i z  u d e r z e n i a  n a  b u n t o w n i k ó w  n a  
d r o d z e  o d  Z ą b e k  d o  P r a g i .  T y m  s p o s o b e m  t w o r z y ł *  
L i t e w s k o -  g r e n a d j e r s k a  b r y g a d a ,  z  j e d n ą  b r y g a d ą  d y w i z j i  
u ł a n ó w  L i t e w s k i c h ,  s a m  k o i j i e c  p r a w e g o  s k r z y d ł a  l i n j i  b o j o *  
w e j ;  za  r e z e r w ę  s ł u ż y ł  i m  c a ł y  k o r p u s  j e n e r a ł a  x i ę c i a  S z a c h o ­
w s k i e g o ,  k t ó r y  t ą Ż  s a m ą  p o s t ę p o w a ł  d r o g ą ,  Ś r o d e k  s t a ł  
p r z e d  w s i ą  K a w ę c z y n e m  i w  l a s k u  z d o b y t y m  n a  n i e p r z y ­
j a c i e l u ,  w  r e z e r w i e  z a ś  m i a ł  d r u g ą  b r y g a d ę  d y - w i z j i  g r e -  
n a d j e r s k i e j  ,  o d d z i a ł  g w a r d j i  i t r z e c i  r e z e r w o w y  k o r p u s  
j a z d y  z  w y ł ą c z e n i e m  j e d n e j  b r y g a d y  u ł a ń s k i e j .  L e w a  
s k r z y d ł o  t w o r z y ł  k o r p u s  h r .  P a h l e n a  z ł o ż o n y  z  2  i 3 c i e j  
d y w i z j i  p i e c h o t y  ,  a j f g o  r e z e r w a  s k ł a d a ł a  s i ę  z  s z e ś c i u  
p u ł k ó w  j a z d y .  W  z . m i a r z e  d a n i a  o d p o r u  n a  w s z y s t k i c h  
p u n k t a c h ,  b u n t o w n i c y  r o s c i ą g n ę l i  u a d z w y c n j n i e  s w ą  l i n j ę  
b o j o  w ą .  P o s t r z e g ł  s z y  t e r a  z p o d o b i e ń s t w o  z a d a n i a  i m  s t a n o ­
w c z e g o  c i o s u  ,  i p r z e z  p r z e ł a m a n i e  i c h  l i n j i  p o  c h a u s s o  
o d p a r c i a  p r a w e g o  i c b  s k r z y d ł a  n a  b a g n a ,  r o s k a z a ł e m  t r z e ­
c i e j  d y w i z j i  k i r a s e r s k i e j  z, t r z e c i e g o  r e z e r w o w e g o  k o r p u s u  
j a z d y  h r a b i e g o  W i t t a  ,  ł ą c z n i e  z  p u ł k i e m  u ł a n ó w  u k r a i ń ­
s k i c h ,  w s p i e r a n y m  p r z e z  p u ł k  g w a r d j i  u ł a n ó w  j j .  c .  m .  
c c s a r z e w i c z a  ,  n a p r z ó d  p o s t ą p i ć .  W y k o n a n i e  t e g o  p o r u ­
s z e n i a  p r z e d s t a w i a j ą c e g o  w i e l k i e  t r u d n o ś c i ,  b o  t r z e b a  b y ł o  
t r z y  r o w y  p r z e b y w a ć ,  z l e c i ł e m  s z e f o w i  s z t a j m  j e n e r a l n e g o ,  
j e n e r a ł o w i  a d j u t a n t o w i  b r .  T o l l ;  u d a ł o  s i ę  w p r a w d z i e  
p u ł k o w n i k o w i  l l c n n e ,  s p u s c i ć  n a  n i e k t ó r y c h  p u n k t a c h  
. i r t y l e r j ę  s w o j ą  , a l o  j a z d a  n i c  m o g ł a  i n a c z e j  j a k  t y l k o  
t r o j k a m i  p o s t ę p o w a ć ,  c h o c i a ż  p r o w a d z i ł  j ą  n a p r z ó d  h r .  
T o l l  p o d  z a s ł o n ą  l a s u  n a  n i e p r z y j a c i e l u  z d o b y t e g o .  P r z y  
w y j ś c i u  z l a s u  ,  j e n e r a ł  s f o r m o w a ł  j a z d ę  w k ł u s i e  p o d  g ę ­
s t y m  o g n i e m  n i e p r z y j a c i e l s k i e j  a r l y l e r j i ,  a z a r a z  u d a ł o  
m u  s i ę  w y s t a w i ć  p r z e c i w k o  n i e j  c z t e r y  k o m p a n j o  a r t y l e a j i  
k o n n e j  w z m o c n i o n e  a r t y l e r j ą  p i e s z ą  p u ł k o w n i k a  R e u n o .  
P i z e s z ł o 3 0  d z i a ł  t y m  s j j o s o b e m  p o ł ą c t o o y c h  ,  p o s u n ę ł y  
s i ę  s z y b k o  n a  p r z ó d  w o d l e g ł o ś c i  s t r z a ł u  a r m a t n e g o ,  i r o s -  
p o c z ę ł y  m o r d e r c z y  o g i e ń  p r z e c i w k o  p i e c h o c i e  i a r t y l e r j l  
b u n t o w n i k ó w .  P o d  z a s ł o n ą  a r t y l e r j i  u s z y k o w a ł o  s i ę  w o j ­
s k o  n a s z e  n a  t r z e c h  l i u j a c h  w  s z y k u  b o j o w y m ,  n f l  P ' BI ' -  

w s z e j  s t a ł  p u ł k  g w a r d j i  u ł a n ó w  j .  c .  i n .  e e s a r z e w i c / . *  ; n a  
d r u g i e j  w s z a c h o w n i c ę  o d  p r a w e g o  i l e w e g o  p u ł k i  k t r a s e -  
róvv  x i ę c i a  A l b r e c h t a  P r u s k i e g o  , N o w o g r o d z k i  i S t a r o d u -  
b o s k i ;  p u ł k  k i r a s e r ó w  w o j s k o w e g o  o r d e r u  s .  J e r z e g o ,  s t a ł  
w o d w o d z i e .  P u ł k  U k r a i ń s k i  u ł a n ó w  s t a ł  n a  p i a w o  t e g o ż  
s z y k u  b o j o w e g o ;  c a ł a  j a z d a  b y ł a  u s t a w i o n a  w  k o l u m n y  d o  
a t - i k u .  N a r e s z c i e  j e n e r a ł  m a j o r  M u r a w  i* f f ,  u d a ł  s i ę  7, L i *  
t e w s k o - g r e n a d j e r s k ą  b r y g a d ą  n a  p r a w e  s k r z y d ł o  t ć j  j a z d y ,  
z a ś  n a  j a j  l e w e m  S t a n ę ł a  p i e r w s z a  bry g a d a  d r u g i e j  g r e n a d j e r -  
s k i e j  d y w i z j i . P r z e d  n a m i  r o z w i n ą ł  n i e p r z y j a c i e l  c z ę ś ć  j a z d y ,  
z a  k t ó r ą  p i e c h o t a  z a j ę ł a  r o z m a i t e  s z a ń c e  ,  b u d y n k i  i n n e  
t y m  p o d o b n e  n a t u r a l n e  ś r o d k i  o b r o n y .  H r a b i a  T o l l  p o s t a ­
n ó w  i ł  u d e r z y ć  n a  j a z d ę  n i e p r z y j a c i e l s k ą  i n a p r z e ć  j ą  n a  p i e ­
c h o t ę  ^ a b y  ty  m  s p o s o b e m  w ś r ó d  p o w s z e c h n e g o  z a m i e s z a n i a
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dzi - ln ie  bun town ików scigAĆ. Z -h ’dwie jazda  nasza cacęł a 
s t ępo  i k łu s em  się p o ru s z ać ,  p i e r zch ł a  natychmias t  jazda 
wieprzyj  icielaka,  Kmripanja  a r t y le r j i  konne j  N r  17 , 18, 
i 9  i 2 0 ,  pos t ąpiwszy na p r zód  ga lopem na odległość  
s t r z a ł u  ą ń n a t n e g o ,  r oz poc zę ł y  mor de r czy  og i eń .  T ć j ż e  
s am e j  chwil i  ud e r zy ł a  nas/ .a j azda  z p u ł k i e m  gwsrdj i  
u ł a nó w  j. c.  m .  c ezar r ewicza  na n i ep r zy j ac i e l sk i e  k o lu ­
m n y ;  pu łk  k i r a se rów  x.  Albrech ta  P ru s k i e g o  k tóry  w z a ­
pal e  p o s u n ą ł  się aż do chaussće ,  z ro b i ł  cw ie rćobro tu  ila 
p r a w o ,  p r z e ga lo p ow a ł  w tyle ca ł e j  lir.ji k o lu m n  n i e p r zy j a ­
c i e l sk ich  i z ada ł  im znaczną  k l ę s k ę ,  będąc  w tern na 
od leg ło ść  n iewielk i ego  s t r z a łu  wsp ie r any  p r z e z  a r l y  
l e r j ę  kon ną .  W tym a t t aku  odeb ra ł  p u ł k  r zeczony dwa 
dz i a ł a  n ieprzyj ac i e lowi ,  k tóry  sp i eszn ie  do P rag i  uc i eka ł ,  
b r o ń  r z u c a ł ,  swoje  wozy a m u n i cy j ne  opuśc i ł  i mnós two 
zabi t ych na pUcu  boju zos t awi ł .  ( 2 )  W tejże samej  chwil i  
p o s t ę p o w a ł  s zybko  h r .  1’ahlen z k o i p u s e m  snoiui  po i h i u i -  
see  i o d p a r ł  p u ł k i e m  huzarów Ol w ipolski .  h,  piechotę n i e ­
p r zy j a c i e l s ką  na b a g n a ,  t a k ,  że z niej ma ł a  t y lko  część 
ocala ła .  K lę sk a  zadana n ieprzy jaci e lowi  p r zez  ja zdę  naszą,  
b y ł a b y  z u p e ł n i e j s z ą ,  g d y b y m u  nie udało  się osadzić 
wzgó rza  P ra g i  a r t y l e r j ą ,  pod za s łoną  k tór e j  j ego prawe 
sk r z y d ł o  by ło  w s t anie  odwró t  uskut ecznić .  O ko ło  godz.  6 
op uśc i ł  n iep r zy jac i e l  plac boju uc ieka jąc aż po.d m u r y  P rag i .  
Li czna  artyllerj .a nasza wzmocn iona  a i l y l l e i  ją z nad e sz ł e -  
go ko rp u s u  xięcia Szachowski ego , osadzi ła  wzgórz* na j ­
b l i że j  p r zedmieśc i a  p r zy l e g ł e  i z r zą d z i ł a  s t rasz l iwe  z n i ­
s zczen ie  w s ze r egach  n ieprzy j ac i e l sk i ch ,  c i snących się do 
b ra in  P rag i .  P r z e d  w ie czo rem,  zwolna ust ając  skończy ł a  
się b i twa.  P r ze z  ca łą  noc p r zech od z i ł y  wojska bun town ików 
p rz e z  mos t  na Wiś le  w n a j w ię ks zy m  n i e p o r z ą d k u ,  a nasi 
zajęli  P r a g ę  na za ju t r z  r a n o ;  szani ec  p r zedm os to wy  został  
j e dn ak  w mocy bun t ow n ik ów ,  k tór zy  osadzi l i  go n iewięcćj
j ak  1 ba t a l j onsmi  (3 ) .  Uzn»ję  o b o w ią zk i e m  moim donieść 
w.  c. m o ś c i ,  że wojsko k tó r e  w. c. mość dowódz twu m o ­
j e m u  powier zyć  r aczy ł e ś ,  dało  nowe dowody p r z y k ł a d n e j  
odwag i  i k a rnośc i  w czasie tej zu p e łn e j  i  s tanowcze) k lę ­
sk i  bun town ików , k tór zy  z na j w iększem  walczyl i  r o z j ą ­
t r z e n i e m  (4 ) .  N ie  o t r zy ma w szy  dotąd  r anpor tów  od do 
wódzców , nie j e s t em  w możnośc i  oznaczyć  poni es ione j  
s t r a t y  , k tó r a  w e d ł ug  p i e rwszych  podań  jakie  mn ie  dosz ły 
wynos i  ok o ł o  1000 zabi t ych i 3000  r anny ch .  Sądząc  po
l i czb ie  zabi tych na placu boju pozos t a łych  i we d łu g  z e z n a ­
nia  jeńców , s t ra ta  n i ep rzy jac i e lska  powinna  być znaczn ie  
większa .  P u ł k i  J  l i njowy,  t udz i eż  3 i 4  s t rze l ców,  zosta

(9) Gdzie się też podział  ten zwy’cięzki pu łk  k iraserów i wiele 
ludzi zdo ła ło  ucieczką ocalić swe życie?  py tam y  wszystkich, do ­
bra wiarę  kochających , a  w bitwie  d. 95 obecnych Knssjan.

(3) J a k  skoro zwycięzkie  k irase ry  w  ty le  naszych kolumn h a ­
s a ł y ;  jak  skoro połączona dwóch korpusów a r ty l l e r j a ,  zająws'.iy 
najbliższe w zg ó rza  przy  P ra d z e ,  r a z i ła  m orderczym  ogniem u- 
ciekających w b ram y  przedm ieśc ia ;  niech nam tez powie szano­
w n y  fe ld m arsza łek ,  dlaczego b i tw a  zwolna usta jąc,  dopiero wie­
czorem sk o ń czy ła  się? dla jak iego  powodu zw ycięzcy  nie P0^ "  
powali  za  uc iekającym i,  ale sami cofnęli się az do Miłosny? dla 
jak ich  p rzyczyn  nareszcie , dopiero n aza ju trz  zajęli p rzedmieście,  
jeżeli  tytko można nazw ać  zajęciem podkradzenie  się kilku ko­
z ak ó w  i kilku jegrów za  w ęgły  lub zwaliska zburzonych budynków.

(4) T rzeb a  przyznać że roz ją trzenie  n aszych  m usiało  być nie­
m ałe ,  k iedy  dwakroć liczniejszego i t r z y  razy' więcej dzia ł  m ają ­
cego nieprzyjaciela,  umieli z w alczy ć  i upokorzyć.

ł y  z u p e łn i e  znies ione  (3 ) .  Liczba j eńców p rzechodz i  500  
l u d z i ,  między k tó r ym i  k i l ku  wyższych i niższych ofice.  
rów.  T r z y  dzi a ł a ,  wielka ilosc w ozów amun icy jnych  i b r o ­
ni rozin l i tego ro d z a j u ,  dost ały  się w ręce  zwyc ięzców.  
P o n i e w aż  n i eprzyj ac i e l  nie ma ch o r ąg w i ,  n i e m amy ich 
p r ze to  pomiędzy  naszemi  t rofeami-  u

' (Kończąc swój r a j i po r t ,  ( doda j e  w spom niony  d z i e n n i k ) ,  
donosi  lir Dyb i cz  ce sar zowi  o w yb or ny ch  manewrach  s z e ­
fa sztabu j e n e r a ln c g o  h rab iego  To l l  , jak n i emn ie j  o n i cu -  
s t raszoności  i m ę z t w i e ,  k tó ry ęh  r zeczony j e n e r a ł  w t y m  
dn iu  pa mi ę tn ym  d a ł  osobis te  dowody .  Zas ł uży l i  r ówn ież  
na pochwałę  nacze lnie  dowodzącego,  j e n e r a ł  ad ju t a n t  Ne i d -  
h a rd t  i x i ąże  Gorczakoff .  T e n  os t atn i  p e ł n i ł  w ciągu ca ­
ł e j  b i twy obowiązki  dowódzcy a r t y l e r j i  w za s t ęps tw ie  r a n ­
nego j e n e r a ł a  ad ju t an t s  Suehozane t .  J e n e r a ł  ma jo r  R e ib -  
n i t z ,  pomimo r any  na dn iu  8 odni es ione j  , dowodzi ł  oso­
biście  2 5 t ą  dywizj ą  a r t y l e r j i .  Dowodzący  na cze ln i e  o d d a ­
je w ogólności  na j zu pe łn i e j s zą  pochwa łę  rozp o r ząd zen iom  
dowódzców wszystk ich  ko rpusów i oddz i a łów ,  j ak  n i emn ie j  
waleczności  i n i eu s t r a s zo nem u  męz twu  ca ł ego  wo j ska ,  k tó ­
re w dn iu  lyin do walki  n a l e ż a ło ;  pochwala  s zczegó ln i e j  
św ie t ne  odznaczeni e  się p u ł k u  k i r a se rów  xięcia A lb rec h t a  
P r u s k i e g o ,  i j ego wa lecznego dowódzcy p u ł k o w n i k a  b a ro ­
na Neiendo rfF,  k tó r y  z ł amawszy  n i e p r zy j ac i e l sk i e  ko l u m ny  
ś ciga ł  je aż pod b r a my  P ra g i .  —  Donos i  t akże  f e ld m ar sz a ­
ł e k  ce sar zowi ,  ł e  j e n e r a ł  p o ru c zn i k  ba ron  K reu t z ,  oddz i e .  
lony  ns lewy b r ze g  W i s ł y ,  a żeby  p r zez  za t r ud n i e n i e  wo j­
ska  b u n lo w n ik ó w ,  w tej  s t r on i e  z ro b i ł  d iwer s ję  i nowoza- 
c iągn i ę t e  r ozp r a sza ł  r o t y  , d o p e ł n i ł  po ruczonego  mu  z l e ­
cen ia  z p o m y ś ln y m  s k u t k i e m  , a pob iwszy l i c zny  odd z i a ł  
bu n town ików pod K o z i e n i c am i ,  w ró c i ł  s t osownie  do d a ­
n y c h  m u  i n s l r u k c i j  na p r a w y  b r z e g  W i s ł y  ,  i z b y  p r zez  
puszczeni e  lodów na tej  r z e ce  od g łównej  nnn j i  odc i ę ty  n ie  
zos t a ł .  J e n e r a ł  Kreu t z  p r z e p r a w i ł  s ię dnia  11 b. m.  pod 
T y r t o w e m  , gdzie  bez względu , iż  lód b y ł  j uż  znaczn i e  
c i e n k i ,  p r z e p r a w i ł  po n im bez  żadnego  p r z y p a d k u  a r t y l e ­
rię i bagaże .  Nac ze ln i e  dowodzący  ro zk az a ł  t e m u  odd z i a ­
łowi  udać  się na Pu ł a w y  , aby zapewnić  sobi e bc śp i c czn e  
pos i adan ie  wojew.  L ub e l s k i eg o .  J e n e r a ł  ad ju t an t  x i ąże  
Adam W i r t e m b e r g sk i  i j e n .  m a j o r  D e l l i ngs hau son  z o rs zaku 
naj j aśń.  p a n a ,  umi e szczen i  p rzy  wyprawie  j e n e r a ł a  p o r u ­
czn ika  K r e u t z a ,  wsp ie r a l i  go w t e j ż e  bardzo  k o r zy s tn i e  i  

z p r z y k ł a d n ą  gor l iwością. ) )  (6 )

(5) Zniesienie pu łk ó w  wyżej w y m ien ionych , je s t  tak  prawdzi-  
e ,  jak  ow a nieco wyżej zupełna  i stanow cza k lęska  buntow m  
iir; jak  doniesienie że pułki nasze me mają sz tandarów ; jak  po

we
ków
dana' przez  f e l d m a r s z a ł k a  liczba rannych i z ab i ty ch ,  (b o  dziś je ­
szcze leży k i lka  tys ięcy  trupów  Moskiewskich w B ia ło ł ę c e ) ; ja k  
nareszcie odniesione przez Kreutza  zwycięz tw o  nad Dwernickim , 
o czem przy  końcu rappńrtu  jes t  wzm ianka.  Niechaj z tego w s z y ­
stkiego publiczność bierze m ia r ę ,  ja k  da lece ,  n aw et  urzędowej 
mowie naszych wrogów, zaw ie rzać  można.

( 6 )  Z w łaszcza  nieoceniony s iąże  W irtem bersk i ,  k tó ry  k a z a ­
wszy wystrzel ić  dwie kule a rm atn ie  do pa łacu  w P u ł a w a c h ,  w y ­
rzekł  godne .cywilizowanego cz ło w iek a ,  te  s ło w a :  Pxe exnt uJ  
f i i r  meint M u tter ,  die andere f iir  meine Grossmutter. C Jedna  
jes t  dla  matki ,  d ruga  dla babki  mojćj )• , T o  j e s t  d la  Sięzny z 
C zarto rysk ich  W irtem bergsk ićj  i d la  x iezny Adamowej C z a r to ry ­
s k ie j , jeneratowej ziem Podolskich.
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